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K U R Y E R W
w W IL N IE  we W T O R E K  D N U  26 LUTEGO V. S. 1818 ROKU.

W i a d o m o ś c i  k r a j o w e
. P o d łu g  g aze ty  senack iey  d a te w a n e y  z P etersbu 'gd  

16  lutego:
P rz e z  ukazy d. a 3 s ty c z n ia , R a d c a  ko lleg ia lny  fort 

'■r H u t ,  m ian o w an y  W ic e  G u b e rn a to re m  urc iiang ie ł-  
żkun. R iazańsk i W ic e  G u b e rn a to r ,  R a d ra  ko ilegiainy 
A ropotow , uw oln iony  od obow iązków , i p rzy łączony  do 
H. roldyi, ma pobierać  d o ty ch czaso w ą pensyą  do cr.u- 
su p rzezn aczen ia  go do  in n y ch  obow iązków . R a d c a  
s anu , A amieniew , m ian o w an y  W’ice G u b e rn a to re m  
riazaiis  im. 11 idea s t a n u ,  P o p o w , m ianow any  i z e -  
czy w is ty m  R ad cą  stanu .

J,.ne a! poru -znik, 0 ’,rezkow, d y re k to r  kum is- 
/  ,  ll,llorż<;n ia d łu g ó w , W  reskzypcie  J. C. Mości pod 
j  s yczn ia ,  o t rzy m a ł  N ayw yższe  pod z ięk o w an ie  za 

gorliw ość vr p e łn ie n iu  po ru czo ń y eh  so-

oka S en a t ,  na skutek  riaywyź zey w oli,  p rzez
C a łZ 0 j ^ 'Y’ P0(J d n i .m  1 1  lu tego , do pow szechuey  w 

cm p ań s tw ie  podał wiadomości: iż w  fczasife fewiz.yi 
S t e r n a  w o łogodzk iey  p , , ez S e n a to ra  Chrrowa , tam eczni 
g u b e rn a to r  cyw ilny  1 w ice i „ 1 ■
» i ,  po d o v rża łem  s p r a w y L v  P  . P °  ^  ° ^ a -
t r z a ś n ie n n i ,  r z ecz y w isc ł l  • ? p ań s tw a  ro z -

Cesarz Jmć zdune to R l ^ inn?rmi “
P o łu g  gaz tv W r  1  pans trvva Pe t wier«iził. 

■rnenti. k nr, l ^on iervatekr Im partia l, je n e ra ł  po-
P ™ m £ l Sk0W f r ^ m ał 5 ’° ° °  d ie s i ę r in  z iem i!  *

r .  . 1& e 'VU1w .’nosci le .Y na po tom stw o .
h o n o ro w y c h *1 , em ia  11 ,l,k łVj b r n ł a  na cz łonków  sw ych
Sylw estra  de ' S a c p " *  A le* n *dr& H um boldta  z B a ro n a

fiiatr.R z , ( 1 z r y  s łu c h a ł  p rze łożonego  p rzez  M i-
)<U „* Sp.r ®WJedIivV0ki, dla na leży tego  w y p e łn ien ia ,  w y -  
ston 2 1,11,1 k ó 'v k o m ite tu  m in is t r ó w ,  z d n ia  6  ii-

^ a y w v ! e v g r in nf,a ’- P? e8złeS° ' l 8 , 7 ro k u ;  / .w y p isa n ie m  
M i n i s t r ó w  P o tw ie rdzonego  p o s tan o w ien ia  k o m ite tu  
n iu  d 6  naż t nast<iP lUilCf-,Tk b rzm iem iu  : • na  pos iedze­
n i a  a r t P—  }W ~  

n ^ p m ą o e s o  r a . k a i u : C e l " T , "  *’
ć ra czy ł  i i  „  ,  d ^ U c h S “ l

£ rflri_ „ , -  , . , 1,ldy m iio sc iw iev  n a -
nie „ r ? «  'S'  S" e 1 o l . i ,

4 s lM k f  ?  ,7 " “  . s l’r a " " ' ł ' y m i  albo t e i  p o p e łn i ,  
bo i ą ?1(« za m e  pod Sąd podług p r a w a ,  a l ­
by łń‘r S1<* n ieza êt,lfł uw agę zw ierzchności iż -
tak im 1™ ? f in,litr^ w ) w zględem  o d eb ran ia  w szystk im
C  m e d a ló w ,  aHio k a f ta n ó w  d a n y c h ,  u czy n ił  p o s ta -
^ s a m k i t i  w * 16* dope łn ia iąc  t ey  Ń ay w y ższey  JegoC S : : woh’proiektuie -4
» * e * o \L  >• m ieszczan  i in n y ch  n iż -
ń ych  y - J 1,'1, 1? aynu łośc iw ićy  za us ług i u d a r o w a -  
ń ie s p r a w 3 n"  1 f t a n a m l » okaze si<S nie p rz y s to y -
P o d p a d ń ie ^ U ó r "1 ’ a lb°  r ° Pefn i "'>'“tęp ek  i pod S ąd  
^ostan ie  n a  i a k a t f f  Wf rcik,fem na m o cY Pr a w a skazany  
• J r o k n ,  , ^ ^  ‘ ak fc h - P»  * •? « « .* * •
*leryum policyi d la  ,d »” cs;ć  <1,  m in i-
Mr6.v, z k r ć t t i c m  ko“>'lelowi M i .n -
* t & m m j  ka ry . piSiuue“> r i w n w i c h w j s t ^ u ,  iak

2 Podług tych doniesień komitet wzgTędem óBw».- 
riioriego st.inov, (ć będzie1, uzy ma bjdz  pozbawiony 
medalu iub kaftana.

3 . Odebrane tym sposobem medale i kaftany, m a-  
ią bydź powiacane do gabińetu Jego Cesarskiey Mości.' 
skąd. otie pospolicie są dawane.

Jeżeli t« edatne komitetu zostanie przez Jeg» Ce­
sarską M iścf potwierdzono , wtedy polecić ministrowi 
spr ,wn dhwósti, przełożenie Rządzącemu Śt-hat- w i , 

la powszechnego ogłoszenia i podanie do wjkón..iua. 
Na posiedzeniu saś dnia i griłduia oświadczono k o m i­
tetowi- źe Cesart Jegomość, zdanie to Konnlclu iiay- 
wy/ey potwierłzić raczy ł.

Rozkazali: o tćiń N ty .vyzszerii przez J gd Ce­
sarską Mość potwierdzenia postanowiema K-unitetd 
m inistrów , dla należytego wykonania' powszeeboey 
wiadomości, posiać ukazy.do ws,.yackicłi rząuóv% gub r — 
bernialriych i .urzędów , do PP. M inistrów, W oicn- 
ip h Jenerał Guberuatoi ó w , M biernych Gubernato­
rów i cywilnenu sprawdmi zarzą.Izaiących , do Jcne— 
rał Gubernatora Syberyi, do Gubernatorów cywilnych' 
Naczelników miast, i Kontrolera państwa: a do Nay- 
swiętszego Rządzącego Synodu , Moskiewskich D ep ir— 
lamentów Jrządzącego Senatu posiać Uwiadomienia.' 
Dnia 14 stycznia 18 8 mku.

Kurs wileński na assygtiaty: rubel srebrny’ 5 r 09 
k.; dukat 10 r. iyk .;  imperyał 5 d r .  10 k.

K r ó l e s t w o  P o l S K I E .
Z  W  a r s z a  w y  d n i a  2Ó. l u t e g o .

M v z B o z e v Ł a s k i
A L E X A N D E R  I.

Cesarz Wszech Rosśyy, Król .Polski etc e tc i^ tc .
W sieni w obec. i każdemu , komu o tern wiedzieć nńleiy '  

wiadomo czy nie my :
Zapewnić poddanym Nnsxyrn K.ról$twa PoIskieegOjJ' 

Dobrodzieystwo reprezenlacyi Narodowey , było  głów! 
liym zamiarem Naszym przy nadawaniu onym Ustawy 
Konsty tucyyney ; jirzy puścić ich do używania swobod, 
jtkie im taż Ustawa zaręcza, fest dziś naypierwszein 
sćrca Naszego życzeniem.'

Tym końcem, zapatrzywszy się na Artyk. 5 i  i 87  
rzeczvoiey Ustawy Konstytucyyney, jako też i na 
Aityk. p o ,  91 i 95 Statutu Organicznego o reprezen- 
tacyi Narodowcy :

Postanowiliśmy zwołać obie Izby Seymowe, w Sto- 
łecznem mieście Naszem JJ^arszawie*

Seym otwartym będzie dnia l5/27 Marca bieżącego 
roku, zostanie zas zamkniętym Kwietnia nastę— 
pującego.

Posłowie i Deputowani od Gmin Zgromadzą się 
w rzeczoney Stolicy Naszey, ńa dni siedni przed otw ar­
ciem Seymu , dla udowodnienia pńzed Senatem w a­
żności swych wyborów.

Senatorowie Naszego Królestwa Polskiego zjadą 
się przeto w teyże Stolicy w tymże samym ęzasie.

Senatorowie , Po Słowie’ i  Deputowani ! . .
Długie nieszczęścia gnębiły Polskę , srogie klęsk* 

Ojczyznę W aszą t rap i ły ;  lecz połączenie Wasz® 
ź Bratnim Narodem; połączenie, które na przyszłość, 
Rękojmią jest Waszego istnienia, przerwgłe już pas met

1



tey n i e ś l i ?  a  Konstytucyja całkiem N arodowa,  usta­
wy dobroczynne , wolność szczęśliwie umiarkowana , 
zagładzą nakouiec ślady tey przedłużoney burzy. W am, 
mądr .ści  Waszych O brad ,  poleca Ustawa Konslytu- 
c w n a  to opiekuńcze dzieło,  na W as  zlewa tę Władzę 
pokrzepiającą. Oby użyciem ta kow ey , miłość Wasza 
dobra Publicznego jedynie kierowała! Oby laz rmłosc 
przewodniczyła jedynie Waszym Obradom ł Oby od­
daliła od nich niezgodę, równie dla ludów, jak i dla 
Państw nieszczęsną! To  życzenie, Wasze szczęście ma 
za przedmiot;  matchnęło je W asze  poświęcenie się 
dla Ovczyznv , które je tez niewątpliwie zjsri. ^

Tłumacze Praw , Konsty tucyjn i  b f r z '  swobod 
Narodow p  h ! przez uszanowanie W asze ku Ustawom, 
których ‘kłąd Waszćy pieczy jest poruczonym , przez 
W aszą gorówoić o ut w u rdzenie onych , 'usprawiedli­
wicie ważność obowiązków , jakie na W a s  wkładano 
uroczyste powołanie.

Objawi, iele opini i 'Publiczney,  zaufaniem Współ­
obywateli Waszych zaszczyceni, przey mując się Jsto-  
tnemi potrzebami kraju , prawdziwe debro na celu j e ­
dynie mając, odpowiecie oczekiwaniu i j. go.

* 'P rzy  tć.n zapewniamy Was o życzuilości Naszey 
Królewskiey,  Boskiey W as  poru zając tpit'ce 

* Dan w Moskwie,  dnia 5/iV lutego K  iÓ roku.
(podpisano) ALEXANDER.

Za zgodność, ( M P . )  Pi zez ( esarsa i Króla 
M inister Spraw Wewnęt rz-  Minister Jj kretuCz Stanu

nych i Policyi (podpisano) lgn. Sobolewski. 
Tadeusz Mostowski. Zgodno z Oryginałem

Minister Sekretarz Stanu 
(podpisano) Sobolewski.

Lista Posłów i Deputow anych na 'Seym m s t ę p u -  
jący, wybranych od Zgremadzeń Pohtytznyi b, których 
Protokóły są dotąd nadesłane i przez Senat zatwier­
dzone :

Z  Województwu Krakowskiego: Posłowie, z powia­
tów: Miech (wski\g >, Konstanty Popiel, Szkaliwirskie- 
go , Jan Chwal i bóg , Olkuskiego , Jan Nepomucen 
P o lick i ,  Pilicki go ,  Adam Kmita, L  lowskiego, Jan 
Szymczy itwicz , Szydłowski go , Andrzey Polichno W  
ski y Stobni 'kiego , Paw eł Sołtyk.

JPputowa.il z Okiągów G m i n n p h : Kieleckiego, 
X.  Macicy Lacki, Olkuskiego, Franciszek Pawłowski, 
Slobiiickiego , Jan Bąkiewicz.

Z  Wojewodztu a Sandomierskiego': Posłowie, ’L Po­
wiatów : Sandomierskiego,  M.chał Karski, Soleckiego 
Joachim Karczewski, Radomski- go. Cypryjan Wapowicz, 
Kozie ni-kiego, StamsłnW Pieniążek, Korneckiego, To- 
iTtusz K  elczewski , Opoczyńskiego, Ant,oni Brykctyński, 
Szy dłowieckiego , Opufry Hrabia Małachowski.

Deputowani z Okręgów Gminnych:  Miasta Sando­
m ierza , Stanisław Karski , Miasta Radomia, X. Józef 
N ow ow ie jsk i, z Okręgu: Sandomierskiego,  Józef Ho­
rach, Opatowskiego,  Adam Konarski, Radomskiego, 
F  lip Kołdowski , Konieckiego,  Jail Nepomucen Zo-  
chouski.

Z  Województwa Kaliskiego: Posłowie, z Powiatów: 
Kaliskiego, Wincenty Ńitmojewski, Pyzdrskiego, Piotr 
Tokarski, Sieradzkiego, Józef Walewski, Piotrkow­
skiego , Woyciech Spinek , Radomskiego, Stanisław 
Hrabia Męciński.

Deputowani z Okręgów Gminnych:  Cyrkułu T. 
Miasta Kalisza , Ernes t  Faltz , z Powiatów Kaliskiego 
i Wartskiego,  Paweł Bieracki, z Okr go:  Konińskie­
go ,  X. M -rciń Srzemowicz , W .eluń-kiego , Gabryel 
Biernacki Piotrkowskiego , X. Jasiński Kanonik.

Z  Województwa Lubelskiego Podou ie z Powia tów: 
Lubelskiego,  J m  Raczyński, Lubartowskiego, Józef 
Hrabia  Małachowski, Kazimierskiego, L-on Dembow­
ski . Krasnostawskiego , J # i  Poletyło , Chełmskiego,  
Ludwik  Ru/ikowski, Hrubieszowskiego,  Anloni R a -  
toniski, Tomaszowskiego,  Józef W yszyńsk i, Zamoy­
skiego, Tomasz Wyszyński , Tarnogrodzkiego , Stani­
sław Nowakowski, Kraśnickiego,  Józef Chociszewski.

Deputowani z Okręg W’ Gminnych: Miasta Lubli- 
Krzysztof  Kom t z Powiatów: Lubelskiego, L u ­

bartowskiego i Kazimierskiego, X. Mateusz W oj akowski, 
z Okręgu Krasnostawskiego, Jan Hakenszmit, Hrubie­
szowskiego, Antoni Baliński, Janowskiego,  X. Anto­
ni Ogonowski.

Z  Pdjewództwa Płockiego: Posłowie z Powiatów : 
Płockiego,  Tomasz Trzciński, Mławskiego,, Klemens 
Radzimiński , Prasnyskiego , Wincenty Hrabia Kra­
siński.

Deputowani z Okręgów Gminnych:  Miasta Płocka, 
■Józef Wołowski, Mławskiego, X. Paweł Filipowicz, Ostro­
łęckiego , Filip Laskowski.

Z  Województwa Mazowieckiego Posłowie z Powia­
tów :  Warszawskiego, Michał Hrabia Potocki, B.oń- 
skiego , Jan Toczyski , Czerskiego, Piotr Zaborowski, 
Stanisławowskiego,-Staniśł <w Grabowski, Siennickiego, 
Kazimierz Rudzitński, Rawskiego, Jakub Piekarski 

'Brzezińskiego , Tadeusz Przezdziecki , hochaczewskie- 
g o , J«»n Lasocki , Brzeskiego , Augustyn Stubicki, Ko­
walskiego, Maciey Wolicki, R.idziej mskiego , Maciey 

iLubowiótki.
Deputowani z Okręgów Gminnych:  I. Cyrkułu. 

'Miasta W arszaw y,  Franciszek Hangel , I II  Samuel 
Bogumił Linde, IV Antoni Łabęcki , V Dominik Kry­
siński, VII Jan Kuzniczew, VII I  Jego Ccsarzewiczow- 
ska Mość Wielki X iep/Ą Konstanty.

Z Powiatów: Warszawskiego,  Błońskiego i Czer­
skiego , X. Ignacy Czyżewski, z Okręgu Rawski, g o , 
Wąwrzeniec Wołłowicz, Sochaezewskie^o, Antoni Za­
wadzki, Kutnowskiego ,X- Marcin HebłoWiki , W ło -  
cław ko oskiego , Gładyszewski.

Z  Województwa Podlaskiego: Posłowie z Powia­
tó w :  Siedleckiego ,,'Ignacy Cieszkowski, Łukowskiego , 
Walen ty  Markowski, Gurwolińskiego , St nisław Hra­
bia 'Jezierski , Żelechowskiego , 'Jacek Bentkowski , R r- 
dzyńskiego, 'Roman Gśmiałowski, \ : łodawskiego, Woy­
ciech Kunicki'.

Deputowani z Okręgów Gminnych : Siedleckiego, 
X. Walenty Wojewódzki, Bialskiego, X. Szymon Pa-  

-łiszewski, Budzyńskiego, X. Józef Duczyński.
Z  W  jewództwa Augu iowskiego.: Po lon ie z Po­

w ia tów:  Łomżyńskiego,  W7i tor Rembieliński, Tyko- 
cińskiego, Józef Sze, ićtówśki , -Dąbi owski 'go , Wincene 
ty Gawroński, Biebrzańskiego,  K lymund Rembielińskl, 
Seyneńśkiego , Kajetan Gawroński , KalWrfrvyskicgo , 
Józef Wiszniewski, Maryjumpol kiego, Józef Godltiuski-

Deputowani z Okręgów Gminnych:  Augustowskie­
go ,  Baltazar Kujawski , Sejneńskiego,  Wincenty  Au- 
szewski , Kalwaryyskiego, Paweł Czajewski, Miry jam- 
polskiego, Franciszek Osipowski.

Gdy reszta protokółów czynności Zgromadzeń po­
litycznych nadesłaną , i przez Senat zatwierdzoną zo­
stanie , podaną będzie do wiadomości publiczney , któ­
re osoby na Posłów i na Depulowanych, wybrane są 
od tychże Zgromadzeń,

Za zgodność:
Sekretarz Jeńeralny Kommissyi Rządowey Spraw W e ­

wnętrznych i Policyi.
Augustyn Karski.

D. 126 t. m. przybył t,u z M oskwy, J W .  Minister 
Sekretarz S tanu,  Sobolewski.

Przebyli także z Moskwy : Kamerjsnkrowie dwo­
ru  J. C. K. Mości , Matuszewic i Tymowski.

D. 12 lu t .  w Wieluniu m ł o l i  szkolna odprawił* 
nabożeństwo ża łobne , za s. p. Onufrego Kopczynskieg0 
i Patrycego Przrczytańskiego , członków zgromadze­
nia XX. Pijarów, a w edukacyi krajowey zasłużonych 
inężów. ■

W o 1n e % i a s t o  K r a k o w .
Gazeta Warszawska z Krakowskiey, umieścił* 

następujący artvkuł  z Krakowa , pod d. 22 lutego- 
„ Z powodu powszechnie głoszoney wiadomości , że 
Nayjaśnieysi Monarchowie zjechać się mają tego rok* 
w niewiadomcm dotąd mieście, rozeszła się tu bardz® 
przyjemna i pocieszająca wieść , iż mieyscem tego t)e“ 
chania się może bydź Miasto Kraków. Nie podobna



kreślić , ile ta wiadomość ( może tylko na życzeniu i 
nadziei ugruntowana) rozczuliła radością mieszkańców 
tnteyszych. Każdy stara się ugruntować w niniema- 
*ńu ? źe ta szczęśliwa nastąpi chwila. Jedni przerzuca­
jąc karty Historyi , wystawiają ile to -sławnych i ca- 
ley Europie pamiętnych Epok, w tem Mieście się od­
było; ile to uk' Tonowanych Głów bytnością swoją mu­
fy tego Miasta zaszczyciło ; ile w tem mieście związ­
ków krwi i zawartych sojuszów między naypierwsze- 
Dń Mocarstwami Stanęło. Cesarze i Królowie znajdowa­
li vv tey s tobcy , wygodne pomieszkanie i  godne swych 
Majestatów uczczenie. Na jakież uczczenie staraliby się 
zdobyć dzisieysi tego Miasta mieszkańcy dla swoich NN. 
1*; otek to rów! z jakiem by serc wylaniem niósłby każdy 
»lia. nich hołd uszanowania i wdzięczności! Z drugiey 
slrony ci Potężni Mocarze , widzieliby dzieło swoje , 
iwera łaskawćm spóyrzeniem założyliby węgielny ka­
mień szczęśliwości, dla dzisieyszych i przyszłych ,poko~ 
leń mieszkańców tego kraju!

WIADOMOŚCI Z A G R A N IC Z N E  
F  r  a n c y  a 

( ?  giiz. berh  ).  I' 1 J/ż,  dnia  <ry 'lutego. Dnia 
m  t.  m. w ie c z o re m ,  -gdy, Kiążę TVillinylon  do d o ­
mu pow raca ł ,  padł  blizko niego w yst rza ł  ipistole- 
t o w y ,  k tó ry  szczęściem-, ani w po jazd ,  ani w Xię-  
ęia nie t raf i ł .  M im o pilnego szukania,  nie można 
b;, ło znalesć kuli, M o r d e r c a  miał się ukazać zża 
szylerhauzu po lewey s tron ie  s to jącego ;  s traże  
w bramie b ę d ą c e ,  spiesznie za m o rd e rc ą  pobiegły.,  
ale ciemność nocy  przeszkodziła  go poytnać,  Z  p o ­
wziętych p rzez  policya w rzeczy  tey  wiadomości ,  
Wnoszą, że ona wysiedzi sprawcę tey  oliropney 
z b r o d n i .   Od  tego w y p ad k u ,  oddział  żandarm e­
r i i  s toi przede drzwiami Xiązęcia- *

Dnia 12 lu tego  , o godzinie pół  do t r zec ićy  . 
w YityltJ"i/nch ■<> w  sali gwardyi  bokow ey  Króle w­
ny Jeymości ,  Madom?, wybuchnął  ogień; ale szczę­
śliwie zgaszonym został .

Naiioniec dnia p t  m . , sprawa Mnthurin ftra-  
nenu (  pod imieniem fałszywego Delfina znajome­
go )  w prowadzoną  została do sądu poprawczego 
w R  ięen. Gaze ty  nasze opisują tę  sprawę, ze wszyst- 
kiemi szczegółami.*— M ithurh i Bruneau  o ska rżo ­
ny został  o włócęgę,  matactwo,  os/.u stos two i samo- 
?-w?ństwo — Chociaż v  wyrażono na wstęp ie ,  rzecz  
'U sama z siebie nie je s t  w a ż n ą j e d n a k i e  nowość 
prawy i znajoma bezczelność o ska rżonego ,  z w a ­

biła wielką liczbę słuchaczów. Od godziny 8**y 
zrana . dom sądowy napełniony był  ludem , a d izwi 
aIi zuppłnie opasane. Baczność władz zapob ie ­

gła wszelkiej  n ieprzyzwoitości .  /O godzinie 1 \ t e y  , 
wprowadzono oskarżonych : 1 )  Mathurin Bruneau, 
Ka jp lem 2 N a v a r ry  zwanego; 2 )  Branżom  by ły  je- 
heraipy  d y r e k to r  poborów  od p r z e m y s ł u ,  w R ui-  
tn  ,. dawniey już za p rzem ycan ie ,  kradzież i uci­
ski na 5 lat więzienia w łąńcuchąch sliazany„ 3)  To- 
t r ly '  odd/ . -. ie rny  w Rouen » 4 ) f*ani Duntont (  daw.  
n .ey  służbą się bawiąca , t e r a s  prowadzi  handel  
p ł ó t n e m ,  i zostaje pod  kaucya . ) -— T r u d n o  je st  
v v<-br zić sobie zuchwałość i b ezcze lność ,  z jaką 
B untau  postępował.  Zaledwo us iad ł ,  zaczął  mó 
V ic wyrazami tak podłemi i grubiańskiemi , iż 
wstydem byłoby je  zapisywać.  Wzbudził  p r z e z  t o  
»3 obecnych niejakie poli towanie , a bardziey jesz-  
c e p, g u-dę i niechęć.  *—P r e z y d e n t , p rzed  o d c z y ­
taniem jeszcze aktu oskarżenia, kazał wezwać świad­
ków. Dowiedziano się z ż a l e m . ze Hrabin i  T u r­
ynu C/l r ć , dla słabości z d ro w ia ,  s tanąć nie m o-  
gła» P rz y s łd a  ty lko  świadectwo lekarza. W iado­
mo , że dama ta p rzed  20 kilką la ty , mającego na 
óWczas cd i i  do 1 2 , la t  Bruneau , do domu swego 
przyjęła.  Jeszcze mu w tedy  nie przyszło d °  g ło ­

w y udawać siebie za Ludtvilca X V I I , j ednak ie  p r z y ­
bra ł  już był  imie młodego  Barona de  Vezitu. Gdy 
po  dwóch latach kłamstwo o dk ry te  z o s ta ło ,  w y­
gnała Hrabini  o szus ta ,  i oddała go własnemu jego 
losowi. —  Po przeczytan iu  l isty świadków ( j e s t  ich 
66  ) i jey  spraw dzen iu ,  zamknął P re z y d e n t  p os ie ­
dzenie , i odroczył  na dzień nas tępny na godzi­
nę 10 tą.

Dnia 10 l u t e g o , Brurteau chciał znow u d o p u ­
ścić s i ę ,  jak dnia poprzedza jącego ,  na jwiększych  
nieprzyzwoitości  w mowie i postępowaniu  ; ale z d a ­
je się, ze napomnienie ze s t rony  P rezyden ta ,  iż tego  
na mocy prawa nie pozwoli  , wrażenie na nim s p r a ­
wiło Królewski  P r o k u r a t o r .  P. D a m s ie r , p r z y ­
stąpiły,.  odczytania wywodu his to rycznego.  ,, Z b l i ­
żamy się, rzek ł  ón , do s p r a w y ,  k tó ra  sama p rzez  
się dosyć jest  r zadką ,  jednakże nie zasługuje b y -  
nzymmey, ażeby policzoną bydź  miała między s ław ­
ne spory sądowe. Cała t a  r zecz  je s t  nie czetn in ­
ne m , tylko nikczemną ig raszką ,  k tó r ą  wyrządzić 
podobało  się głupiemu oszus tow i ,  a w a n tu rn i k o w i ,  
k tó rem u  tak f izycznych , jako i moralnych  nie d o ­
staje środków; człowiekowi,  k tó r y  od młodości  swey 
innego nneysca poby tu  nie m ia ł ,  jak ty lko ws a - 
zane sobie od ludzkich i czu łych  osób , p rzez  me-  
g i oszukanych , alba od p o l i c j i  mającey ob-i -ią 
zek , odejmowania  włocęgótn i oszus tom spos b 
nos ci szkodzenia. Po zdaniu sprawy p rzad  r  • ą 
izby sądowey ago wydziału tv R o u e n ,  d. 3 g. u 
dnia z. r. , p rzez  Sędziego ins t rukcyynego  ,  
Verdiere . wyrok królewski oświadczył w stanie 
oskarżenia . jako podeyrzane o osznkaństwo i m a ­
tac tw o,  następujące osoby : 1) M it kur in B ru m  mi * 
wieku la t  37 i miesięcy 3 , u ro d zo n y  we wsi V - 
ź in i .  w kantonie Ckollnt. okręgu Beawpreau,  d * 
pata, M arny i L o a r y ,  z n a n y ,  w zapisach więź 
ni ów , pod imieniem Charles Małurin Pkehp^ou ,
2 ) Gabryel Ludwik B •-anzon , 3 )  P io tr  Tourlu  ,
4 ) Róża D um on t . z domu Avene i , 5 ) C m e  obec 
ny ukrywający się )  M atou i’let . xiadz świecki  
w Rouen.

Z badsń okazuje się , że Brnneau , mając za ­
ledwo n  l i t ,  by ł  już tak zuchw a łym ,  iż udał s ie­
bie za te g o  pana , ńa k tó rego  ziemi mieszkał ,  i 
nazw .ł siebie Baronem Vezins. W  roku  1793 d o ­
pełnił pierwszego aktu włóeęgi  swego życia. H r a -  
bmi fu  p in  przy ję ła  go z litości. Oszukał óu  jey 
ł a t w o , l e r o ą  lu dzkość ,  po  upłypiony m ro k u  zos ta ł  
wygnany ,  z miłosierdzia znowu p r z y j ę t y ,  a póź-  
nićy w pół  roku  na zawsze wyprawiony Tu j e s t  
pr/,»r,va , a Brun/au ukrywa p rzed  nami kilki l a t  
życia swego. Atoli  w roku  1803 znaydujemy go 
znowu w domu poprawy w tv St. D r t S ,  gdzie j a - '  
ko hu lt ay  i niedołęga , by ł  osadzony.  (  Tu  p r z - r -  
wał Brune.au , i zawołał : ( „ N ie  je s tem  n ie d^ łę ią  ! , )  
Opuścił ón w kilka dni dójn poprawy , zaciąg ął  się 
do 4go reg im entu  a r ty le ry i  za począ tków,  go ka 
noniera , i siadł na o k rę t  w Lorie/ f , jak się oka - 1 
je  ze ś wiadectwa ministra marynarki .  W N orf  l 
opuścił jako zbieg fregatę  Cybetę \ 1 tu  już  potr / .e  
ba szukać śladów j e ^ o  w nowym świecie. Ale 
k tóż  je st  w stanie postawić świadków jego p o s t ę ­
powania w odległey części ś w ia ta?  P o t rzeba  było  
przez długi czas przestawać na jego własnćm opowia 
daniu, i łatwo jest przewidzieć, jakby on ie przyttroił" 
Wniawiał 011 wielu obecnym tu świadkóm, źe się był* 
ożenił z córką bogatego Lorda , k tó r a , zostawiw szy 
mu kilkoro dzieci, umarła w Stanach Zjednoczonych.—  
W  Rouen , w więzieniu Bicetre, uczynił pozorną skar­
gę przeciw swoim spółwięźniom i  wartownikóm , ob­
winiając , ze mu skradziono pierścień,  w którvm by­
ły dwa dyamenty , które pochodziły od jednego Ac/en-



ta (w y raż e n ie  samegoż Brtrneau) i  darow ane  mn zo ­
stały od Kiężńiczki K arotiny  Brezyliyskiey. —  P rzy ­
taczam y tii wyjątek ż jednego w yznania  jeg o :  „ W y ­
glądam jri z pozoru na ch łopa ;  jednakie  byłem pólko- 
wmkiein w Ameryce hisapańskiey. W p rz ó d y  jeszcze 
byłem kapitanem  in żyn ie rów , pod pułkownikiem W i-  
b ia n i , w W olnych stanach A m erykańsk ich .” —  W e  
w rześn iu  1&*5 wysiadł on na brzeg pod St. M i j o , 
z m niemanym  pas portem  Am erykańskim , na  którym  
zapisane jest imie , Karol z  N a w a rry , z dodatkiem : 
Obywatel Sianów ylmerykańskick, —  Z W. Mado puścił 
s ię  do N a n te s , a  z tam tąd  brzegiem L o a ry , a i  do F<z- 
resnes pod M o .t  -S o r ic a u , okręgu Sauhiur. T u  , zięć / 
L o r d a ,  K ap itan  inżynierów, P an  pu łkow nik , jak siebie 
ty tu łow ać  m iał zuchwalskwo, przybył p iechotą do ińa- 
łey  karczmy ńa gościńcu z Nantes  do f 3ary za . Miał 
na  sobie k u r ts ę  nankirtowąy spodnie z płó tna żaglo­
w ego i był bosy. ( T u  przerwał- znow u Bm neau : 

K tóż  to mówić może ? Miałem ja zawsze trzewiki i 
pończochy .” ) —* W łó czy ł  się długo w  departamencie 
M arny i L o a r y , oszukał fam ilią  P h e lip e m x , (k tó ra  
w  następnych posiedzeniach świadectwa przeciw nie­
m u  z ło ż y ) ,  nrtkoniec uwięziony będąc W St. M a ło , 
Usiłował uciec z więfeienia, i pisał dó G uberna to ra  
angie lsk ie j wyspy G u e r n s e y ażeby chciał uwiadomię 
K ró la  angielskiego, i e  syn Ludw ika X V I  jęczy w oko­
w ach i więzach. L is t  jego , z podpisem Dauphin Bo­
urbon , p rze jęły  z o s ta ł , a jego samego posłano do Rou­
en. T u  znalazł , między osad.'onyfeii w ■więzieniu , 
radców’ , k tó rzy  go wspierali , i źeWnątrz stronników 
dla  niego robić usilow'ali. W roku 1816 p rz y b j ł  011 
W nader poniżającym śtanre do Rouen: cały skarb tak  
ńaz-wanego Ludwika X V I I  składał się ł  jedney sztuki 
pięciofrankowey. Z am iast  'pogrążenia się w smutku , 
fcnalazł w  zamknięciu z a trn d n ie b ie , k tó re  dla niego 
iiay właściwszym było. R o b i ł  1 d rzew a t rz e w ik i ,  i 
frvrn Sposobem zdradził  tajemnice swojego pochodzenia. 
M niem any nasz Karol z  N aw arry  znalazł jednakże 
W poniżeniu  swojem g łu p c a ,  który się da ł  uwieśdź 
hiejaki Vignerot odwiedzał go , zbliżał się do  niego ze 
śmieszną czy udaw aną  ńr/iżonością, uznał go za Lu­
dwika X V I I  i z łożył mu W ofierze kilkanaście sztuk 
żłota. Bruncau, używszy ‘ćfcęsć tych pieniędzy, pocią­
gnął na swoję stronę jeditegft t  osadzonych w więzie­
n iu  żołno r z a ,  im ien iem  K i i r ć h e r k tó ry  kilka otlezvV 
fiłożył. Nędzarz ten  zginął póz niey W płom ieniach;

• z nieostrożności, czy tJthy^łme i w zamiarze popełnie­
n ia  nowey z b rodn i ,  'zapalił słomę w zagrodzie jego 
w ięzienia będącą. B ył to ęszust najgorszego gatunkuj 
.pełnił 011 obowiązki kap łańsk ie ,  nie będąc nigdy wy- 
ś w ieco m m  na  duchownego ; dla fałszywego Mędza 
nayprzyzwoitszym był zaszczyt zostawać na żołdzie 
fałszywego Króla. T o u r lf  (jeden ze spólników Bru- 
neau.) rozpisał te  prokh<macye> i rozszerzył tym  spo- 
feobem , jakby żyjąca p ra s sa , zgorszenie i k łam stw o.—• 
Przystępujem y teraz do Spółóbwinioney. Pan i  Dumont; 
odwiedzała ona Eruneau, znalazła  go dobrze ubrahym i 
dobrze u trz y m y w a n y m , brząkał talaram i w kieszeni; 
nazyw ano go Monsieur- M imo o p ils tw a , mimo sarkań 
i  grubijaństwa, wzbudził ,w niey przychylność? zapłaci­
ł a ,  co mu potrzebnem  było. S trażnik  więzienia w y ­
z n a ł ,  że o trzym ał od niey  do i , 5oo franków. Dowie­
dzioną jes t  rze c z ą ,  iż n ie  oszczędzała niczego, dla po­
większenia liczby jego stronników. Znaleziono p ie ­
częć, na  k tó rey  w yry te  były pompatyczne s łow a: „ L u ­
dw ik X I  U , Król F r a n c u z ó w L is ta  cywilna N. Pana  
znacznie* powiększoną została. Branżo \ trzeci spółwi- 
n o w a y c a ) złączy ł się z Bmneau  ; zamknęli się z sobą . 
d la spólnego sajęcia się dziełem. S trażnik  w ięźniów , 
L ib o is , udaw a ł  przychylnego i powolnego; słuchał icli 
rozmpw’ . po którvćh  zawsze dobry obiad następował. 
O biady te  zamieniały się często w  Ucztę. W  wielki pią­
te k  ukazał się na stole półmisęk ze świeżemi strączka­
m i, k tó ry  co rok daje się na stole Królewskim. Bran- 
zon  był tow arzyszem  stołu. Jednakże nie zawsze do­
b rze  wychodził. Bruneau bił £0 riie r a z , a posiadacz

ufności nosił nie raz  k rw a w e  znaki ręki i potęgi k r ó ­
lew sk ie j .  •— W idz im y  więc ( tak kończył prokura tor 
k ró le w sk i , pełen  jasney oczywistości sw ój w yw ód) 
kio jest ten  człowiek , k tóry  siebie tak w i> ! k ą  tis< bą 
bydź mieni. Ze wszystkiego okazuje s ię  równa po­
dłość duszy, jak i pochodzenia jego. K to  go t >i k ó  wi« 
d z ia ł ,  kto tylko Słyszał, ńayłu tw ow ięrn ieyszty  upor­
czywości zrzec się musi. Roztrząsanie  rzeczy w \ s ta ­
w i  kłamstwo w nayoczewistśzem światłe . ( Tu posie­
dzenie na kwadrans przerwane zostało j. I

S z w e c j a
Z m arły  K ró l  , k tóry  tylko kilka dni na n ies traw ­

ność i gorączkę chorow ał, urodził się dnia 7 paździer­
nika 1748 w Szlokolmie. Oycem jego był k r ó l  A d o lf  
F ryderyk  z domu Holszyńsko Goltur; k ieg o ,  a m aiką  
Ludw ika U lry k a , córka Fryderyka W ilhelma  / ,  K ró la  
P ruskiego . P rzez  długi czas był wielkim  A dm ira łem  
S z w e c y i , w  r. 1772 został X;ąźęciein Suderm-tnii i  
zaślubił się z Xiężm czką Jadwigą 'Elżbietą, Karoliną Ó l -  
denburgską; w kampąnijach od" roku 1788 do "1700 
dow odził z chw ałą  f lo c ie ; od r. 1792 do 1796 był o- 
p iek u iu m  K ró la  i Rejentem  ktaju ;  został K ró lem  
dnia  0 czerwca 1809; w sierpniu  iS y 4 na okręcie l i-  
ńijoWym zw an y m , Gustaw W ie lk i, kierów, ł obrotami 
morskiemi przeciw  Friedrichstudt , i dnia  4 listooada 
tegoż roku ąóstał K ró lem  Norwegii.

Panujący te raz  K ró l  u rodził  s ię - d .  26 stycznia 
1764 w F a u ,  w  o jczyźn ie  K ró la  IL nryka  IV . P y r y - 
ney , R e n , Tagliam enio, Isanzo, D u n n y , Inn i Auster- 
l i t z , znały go jako Bernadottego; H allu, Lubeka, M0T1- 
rungen, iiy la u  i W agram , jako Xiąźęći> Ponte - Corvo-, 
'Grossbeeren, Dennewilz , L ip sk , H olsztyn  i N brw eg ija ,  
jako K rólew ica  Szwedzkiego.

Dzisieyszy M onarcha zwołał d. 7 b. m. wszyst­
kie Stany Seym owe, vv celu odebrania przysięgi w ier­
ności. Stan Rycerski zebrał się w pokojach K ró lew ­
skich pod przew ództw em  H rabiego S a n d d s ; i odpro­
w adził  K ró la  do sali śeym ow ey , gdzie się inne t rzy  
S tany  zgromadziły. O  godzinie lw szey  przybył K ró l  
z KróleWicfcni, z zw yc z a jn ą  w podobnym razie  u ro ­
czystością; a gdy zasiadł na t ro n ie ,  zabrał głos H ra ­
bia Essen , M arszałek Seymowjy ; potem żaś Bńroa 
W etterstedt, Kanclerz  nadw orny, przeczytał zapew nie­
nie podpisane przez M onarchę ;  następnie uklakt K ró ­
le wic. przed t ro n e m , i położywszy rękę na Biblii w y­
konał przysięgę, k tó rą  mu czytał H rab ia  E ngestróm , 
M unste r  Stanu , i po którey pocałował rękę Monarchy. 
W  podobnym sposobie wykoneły Stanyr przysięgę wiex*«- 
nośći , ,k tó rą  czytał H rab ia  Engestróm., a po ucałow a­
niu ręki K ró lew sk ie y , udał się M onarcha  z K ró lew i-  
cem pa pow rót do swoich pokojów, przy okrzykach : 
N iech i.yje K ró l!  W szyscy obywatele tu te js i  wykona­
ją  dziś na ra tuszu  przysięgę wierności.

Rozesłano gońców do Wszystkich D w orów  spo­
krew nionych , lub sp rzym ierzonych , z wiadomością o 
śmierci K ró la  Karola X I I I . ,  a  do wszystkich miast k ra­
jowych z potrzebnemi rozkazami.

Ciało zmarłego K ró la  o tworzono , i  nabalsamowa-r 
no \ znaleziono wiele wody w g łow ie. J u t r o  D w ór 
futeyszy włoży żałobę po nim. G aze ty  tu te js z e  um ie­
ściły doniesienie pierwszego nadwornego Kaznodziei 
Hcdrcń , o ostatnich chwilach Ł. p. K r ó l a ,  Z opisaniem 
obrządków re lig ijnych  , które jako praw dziw y C hrze­
ścijanin dopełnił. Cżytamy w tćm  d on ies ien iu ,  źe 
K ró lo w a ,  K ró ł  dz is ieyszy , syn jego , tudzież daw ni 
przyjaciele i słudzy nieboszczyka, nieodstępnie p raw ie  
znaydowali się p rzy  łożu chorego, a gcly konał y K r ó ­
low a położyła ręce na jego p ie r s ia c h , i  przejęta sm ut­
kiem rz e k ła :  Niech P an  J e z u *.przyym ie twoję duszę-, 
po czem K ró l po dwócli tchnieniach życie zakończył. 
T rzym ała  jeszcze K ró low a niejaki czas swoje ręce na 
jego p ie rs ia c h ,  i uklękła >przy łó żk u ,  a tymczasem 
Kaznodzieja nadw orńy  odmówił kró tką  m odlitwę da­
jąc błogosławieństwo śm ierte lnym  zwłókotn Monarchy-'
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’Ho zwal a sic drukować Niemczewski Prof, O, Kom it, Cetyz, Członek. w  Drukarni X X  Pi/aróaf
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WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE 
A n g l i a .  N

Z  korr. hamb. Londyn d. jo lulego. Zjazd ranny 
Xięcia Regenta bardzo był liczby. Pan Rush postł 

Ameryka/ilki i jego Sekretarz* Panowie Adam , Smith 
i  Taylor* Xiążę San Carlos poSeł hiszpański* Pan Wa- 
igner agent Wirtemberski* Pati Langsdorf agent badeń- 
*ki i heski byli tegoż, rana przedstawiani Xięciń Re­
jentowi. Następca tronii HesSen hunibUrski ukazał się 
pierwszy raz na dworze, i przyjechał w poieździe 
Xięcia Regenta.

Ort/iur Thistle woódy który wyzwał na poiedyhek 
Lorda Sidmouth iest iesZcze w w ięzieniu, i będzie powo­
łany do sądu, iako burzyciel spo.koy ności; Powinien 
bydż obowiązany Lordowi S iom m th  Ze gu 
Die zapjzwał w charakterze urzędowym lecz 
*}’lko iako prywatny człowiek. Podług praw 
angielskich spisek przeciwko sekretarzowi stanu u 
waza się za zdradę państwa Pospolite wyzwanie na 
poiedynek, iest tylko uważene za pomieszanie pok- ju 
C 'tiachr o f the Peace > uwięziony, może bydź na pa- 
fękę w ypuszczony. Zą lano od wyzey w*pu mnion«?go 
T n i .t i t  wo;,d 300 f. szt p a rę k i ; lecz dotąd nie 
mógł się o nie wystarać*

L<>rd C c u t t l r e agh  oswiadcżyłsię pozawezoray w 
tiiższey Izbie prz< ciwfco Systematowi wysokiego cła na 
wtzy-tkie 2 zagranicy przychodzące t  >wory, j sy. 
stemat ten uważa za szkodliwy dia handlu*

W roku przeszłym wybito uowey monety za
%'A f S7t

A rm i ia  W .B r y ta n i i  wynosi  t e r a z  w ogóle  I 3 3 . 3 8 ?  
lud.-.i. z  k t ó r y c h  2 2 ,9 9 3  s to i  we  Fra . icy i ,  a 19*599 
w  indySch.  koszta  p o t r z e b n e  do u t r z y m a n i a  docuo- 
dzą  d . 4 p 4 . 2y^  h  s 't*

Adm.ralicya wydała rozkaz wy porządzić dwa 
o k rę ty  liniowe i ltden woienny kt.,.re przeznaczo­
ne są ku wschodowi.

Portugalia otćzyma td  naszego r - ą l u  300.000 
t  s / t .  na wynagrodzenie zniesienia h-nolu uiewol 
nikami, które we 2 miesiące pu rat.fikacy i trak ta tu  
ogłoszone bydź powinno,

Gazety o p p o z y c y y n<- utrzym uią .żeL ordG r/w /ii-  
l le  będzie ‘następcą lorda L  -verpool, k tóry  do W l  ch 
taa iechać dla poratowania ostatniego aurow ia;lor  
da Colchester.  prźeznaczaią z i  następcę L ord ow i  
$ ichfiatithjfJio sekretarza stanu spraw wew nętrznych;  
l o r d a n a s t ę f i c ę H r a b i e g o / W o i ^ c  żyli margra­
b iego  H z  Inńyi Wschodnich  powracającego;
3  m a r g r a b i e g o  W tlle ley  na  nas tępcę  po lo rdz ie  ftlel- 
*>Mg w administracji*

X iężnitzka Zofia  bardzo iest słaba, w ft;o- f i i -  
t feiró umarł kawaler BeZerra, dawnieyszy pości p o r ­
tugalski w H.tdzg i w  P etit zburgu, a ostatecznie' 
p rezyden t królewskiey Izby skarbowey w R  hzi,lii;

Eskadra Rossyyska zło/ona t  5ciu okrętów linio­
wych i 3 fregat, która pod dowództwem Kontr - Ad­
mirała Molier przybyła d. 21 Grudnia do Portsmouth, 
popłynęła ztamtąd dnia 7 b. m. do Kadyż.

P is m a  p u b lic z n e  o p p o z y c y y n «  i  a r t  m ą  * m y ś li z a -  
Wartey w  m o w n  z a g a ia ią c e y  P a r la m e n t ,  a ty c z ą c e j  s ię

polepszenia stanu duchowieństwa i wystawienia nowycli 
kościołów. Czytamy w nich, iż M nistrowie dosyć dłu­
go kazali pościć narodowi, a teraz każe lnu aię mo­
dlić.

Słychać, iż ftraneya chce pożyczyć W Anglii 3* 
bulionów funt. szteri. dla wypełnienia swoich obowią­
zków Wnględerti Sprzymierzonych Mecat.tw,

Ga.;*ta wychodząca w R/owym YorkU dohosi po<l 
d. 29 Grudnia, iz Poseł Hiszpański, na rozkaz swoi*go 
dworu, /etwał wszelkie układy z rządeiń ZjedU. Sta­
nów północhey Ameryki względem obu Floryd.

P a r l a m e n t  
Na śeśiyi Izby nasZey dnia 3 h. in. złożył Lord 

Castlcretigh zielony worek z papierami, względem da­
wniejszych rozruchów kraioWych, i radził, aby ia 
taynemu . wydziałowi oddano do bożtrząśuietiia, iz­
by potem moztla podać wniosek o Uwolnienie esób u- 
więzionych z powodu zhieśionegd zawiedzenia aktu 
Habeas- Corpus.

P. Tiarney rzekł: nic nie mani powiedzieć prze­
ciwko wydziałowi; lecz dziwu,ę s,ę sposobowi zło­
żenia papierów. Nie odbieramy poselstwa Królew­
skiego, aie tylko zielony wOres. (P ow ita ł śmiech )„ 
JrzcJi się zapytamy, co bil znueży ? bdpbwied/ą nam, 
iż ma związek ł. wewnętrżaym śtanehi kraiti. (Znowu 
śmiech) Ja sądziłbym, iż mi żlOsUnek z prawami 
t) ubogich; al* ze zapieczętowany; rtliui zisfćm cóświę- 
cey znaczyć* Przystąpiono polćrtt dd głosowania, i 
ust .nowiono wydział większością 102 kresek przeciw­
ko 29.

Kanclerz Skarbowy Oświadczył, iż w roku zesz­
łym ii płacono 3 i pół nniiohów funt. szterl; diugu na­
rodowego.

Lord Casllereagh, zspytaily d. 6. fci. iti. na s*>ssyi 
It  by uiźSzey , czyli rząd Angielski ma ręczyć za po­
życzkę dia Francy i 1 Pruss , odpowiedział: Rząd An­
gielski z szczególnych pobudek zaręczył w R. i 8 i 4 

ługi Francy i naiefcącfe s ę poddanym W. Bryteuii za 
bezprawnie zabraną własność; tacy zaś wierzyciele nie 
m«ią żadliego podobieństwa do owych, którzy ssuka- 
ią zysku z papierów skarbowych zagraniczny, h, i ża­
dnego mieć nie mogą prawa wyrhagać zabezpieczenia 
od rządu kraiowego. Interes takich ludzi nie iest 
iutereiśem narodowym, bo ztąd zgubrie wypłynęłyby 
skutki. ( Zawołano : Słuchaycie! Słnbhuycie!) ,

F  r  a n c y ii 
Tegoroczne posisdze.iia Izby Deputowanych nale­

żą do rzędu nayważnieyszych we Francji. Proiekt 
względem siły zbroyney kraiowey obchodzi wszysikuh 
Woyskowych. Konkordat zaś wszystko.h duchownych , 
a wolność druku wszystkich pisarzóW,

Zakazano tu naydawnieyszego Dzieńnika pod na­
pisem : Merkury Francuzki, który igg lat Wychodził. 
Wydawcy iego ogłosili , iż obrali sohie inne ópieknn- 
Cso bóztwo, też iest; Minerw%, w nadziei, żó pod iey 
tarczą nie tak łatwo będą pokonanymi,

Wy Szło tu nowe urządzenie p. licyyne względem 
leatrÓw. Zabroniono dyrektorom Wydawać więcey bi­
letów, nad liczbę osób mogących się w sali pomieścić* 
podczas gry kazano zamykać drzwi dó krilis i łoi; ni- 
Aromil nie wólnó w chodzić na parter z laską, orp.źem 
albo parasolem* iako też mieć kapelusz na głowi*. Ka­
żdy powinien wyyść natychmiast z sali, skoro ga 
trzywa Kommisarz policji.



N  ! p m c  r  
(Z si*, rrslc. Z us haut r ). F m n lfor l A i4  

Oświadczenie ,  kłóre Prussy względem spełnień a t&go 
artykułu aktu związkowego, dnia 5 i. m. do frym u -Wiąz­
kowego podały, kończy się temi s ło w y : „  W fym 
flzie R ząd  Pruski po upłynie mu, jednego uwiadomi Otym

Zw iązkow y o postępie i  staiue swoich stonotdych VTzadi,c/ź„
Bardzoby Łyczyć ‘należało, a Łeby róuniez wszystkie inne 
państwa , które stanów nie mciją , do tegoż oświadczenia 
w  równym terminie łą czy ły  się. i  życzenie to za  na glace 
przez ninieysre pruskiemu poselstwu oświadczyć zalecono^

DotwtUd, drukowaćtTumcumM Prof-0 . Komit.
y  - • fc l  wa wchodzić  z  przedstawieniami, i prosić o n ieo -

i :  W X itg a n 'i  XX. Pijarów u A K  M nAu «.«.««-
Podpisał, N aczeln ik  Głównego Sztabu X tq z ę  

W  Ikońskn  
Zgodno: NaezeL.ik oddziału; Władysławski.

xandra Żółkowskiego iest nowo wyszłe 
z druku dzieło do pizedania poi ty tu*
łem .

Zbiór mów w7 różnych mieyscacii lnia­
nych, oraz opisów obchodu żałobnego 
Nabożeństwa po zg in ie  ś. p. T  a d e u  s z a 
K o ś c i u s z k i ,  z krótkim rysem życia 
i  portretem  tego  męża, 8V0 w Wilnie 
i h i S — Srebr, kop. ó o .~  na papierze p o  
cztowyru kop 75.

3- W y p i s  1 K s ią g  Z  e m . k t - h  P o w i a t u  W  dkowvsk iegO-  
Koku  tys iąc  o s j a . f t  s i m n s s i e g o  miesią a Jauu nty i  dzie­

s i ą t e g o  dn ia  .
P r z e d  aktami-Zie-ro*kiemi P  f v  W o ł k o w y * k t e g o  p o  o d -  

w o ł a o m  S ą d ó w  «t*oą ‘ 1? •- W  L e o n  Male w i c *
Komornik  G r a n i c z n y  P t mi Ko i > n, . ji św i a d c z e n i a  y«*  
u iz s ze  do  akt pod i Ktcr . -^o w . n . i j r  na s t ęp co  Kok.'  t y ­
s i ąc  o ś m s e t  < ś m n a s t ' g j  .1 rjsyt  d i ■«-. w ię .■■■ » e g o  orua 
P r z e d  aktami Z ie m , b  mi P W • i u W oł k *  wy s k i - g o  w i m i e ­
n iu  i VV A l e x a n d r y  Z  to i H Pa--. W Hrabiny P«*

r o z k a z
3 :  Naczelnika g łów nego  Sztabu Jego im pera-  

torsfeiey M ości. M osk w a , i g  Nowerabra x-8i7 .

N 9 9 - . . .
N iek tóre  półki, bataliony, komendy 1 inne w y T

d z i a ł y  w o y a k o w ć y  a d m i n i s t r a c y i ,  w c h o d z ą c  z  p r z t d  * j y S i e c  się aaie  po nwaiaią s i ę  p a a w  -- -
s t a w i e n i e m  d o  D*-p r u m e n  t u  I n s p e k t o r s k i e g o ,  pro - ,  j ą  ka to  ie»c: H ra bs tw o  h yn -n i e d r i e  pod  < x d y  w i t y  ą,  1 J<- 

. , ■ .  r. . „ s i b y  mvś i  i ch  t a k o w i  do  sku ku p r z y  w i e d z i o n ą  t o  t o t s .

Ul U J UICAsnui T * ' * ** “ , p,
t o c k i e y  s l a w - t ą c  o«)j),ś;:!c 'L eon  M i  e w i f i  Koiftotn.'* l in- . a .  
P u u  K o b r y ń  n a s t ę p - e  c z y n i  o ś w i a d c z e n i » : A le xa n d r*
Z  fia z Hra t ł i ow  Pa co  w Hrabina P o to c k a  matka z a y d d z w l -  
11 viu D o k u m e n te m ,  a i i l e t n i e  t ey  p o t o m s t w o  także  za o-  
so b n y m ,  matąc u z«‘«zł g o  ś p &»z In rz-  Pi wo. 1 zna ­
c z n e  summy na w sze lk i m l e g o  ronią-, ku evict i> n sh te r  opt -  
sańe ,  W ę c e y  s z e s na s tu  t y s i ę c y  czer  z i ł  w y n o s z ą - e „  1 ta ­
ko w e  n iż  D e '•>retami zy « ks u em i  z a tw ie r d z o n e j  g d y  S u b c r s -  
go ro w ie  zeaZfego -ś p Kaz-ro erza P l e w  kf  ̂ i»k z ua -ronia  
s ł y s z e ć  się doie po hwalaią s i ę  od d a ć  c ż ę ś c  t a k o w e g o  roa-

«  medal« na pamiątkę 1812  roku uatauowio, 
H‘‘, dla takich w oyskow ych , którzy  nm tylko w b i­
twach, lecz  naw et i w marszach tego r  »ku niebyli

OU ŁV SVPV. SS ■ UUI . V - ■ “ J- / .
s i b y  myś i  i ch  t e k o w i  do  sku ku p r z y w i e d z i o n ą  z o i t n t s ,  
w Imiei  iu sktorki  z swtadsmism r>u l i e z n o i c  iż  summa J W .  
A l e x a n d r y  'L fu  H m b i . u  P o t o  k i e y  i n i e l e t n i e g o  i e y  po*  
t o m s t w a  iak i e s t  p i e r w s z y m  d łu g i ,  m z e s z ł e g o  ś. p.  K s z l -•n, l e c z  u s u ń ,  > w - z —       - t , .  r  ” , " .„u «  ,

„  , ł 7^ tr i i r ln ia  a mierzą Plewaki na wizelkmi maiąlKU < pisana,  t sa  a a t y s ta -Tak n ieprzyzw oit e  przedstawieniu, zotruduią.ą ^  Hr)lbttwie u  ^ ntev k)m, a|e „a ws»elk,m-
ty łk o  Departament  Inspektorski,  niepotrzebną w t m  - .......................  - z  _j ..i------  ̂ ^

i s l d  W ie i l> u t  u  ------- UITUII o; c  w , ̂  u  i .  v. m o i **■ “  — ---------

Lat! e  i f l i a  r o k u  u s t a n o w i o n e ,  d la  j m o w e  osw'i«d--zenie za podaniem onag*> do  „ k t . i es t  w X i ę -  
u . .  Ziemakie P t t u  W o ł k o w v s k i e a o  w p i s a i e  a z n i e b  i t e n

przedm iocie  korrespontieni yą, 1 dla tego  zaleca się 
d ow odzcom  jpółkpw, b a t a l i o n ó w  ,  kompaniy arty 
leVyyśki« h i wszystkich w oyskow ych  kom mend- a- 
azeby 'w przedstawieniach sw oich  upraszali o ttie- 
dale na pamiątkę 18x2 roku ustanowione, dl- 
ty ch  tylko woyskow ych, którzy rzeczyw iśc ie  znay 
dowali się w bitwach 1812 roku, i w- tern celu o-  
bow iątam  są zawsze P rAy przedsta wieniach swoich 
sprawdzać służbę ich 1 marsze; w przeciwnym  zaś 
adarzeniu p r o s z ą c y  o takow e medale dla tych , k tó ­
rzy  nie tnaią prawa, do ich otrzymania, podda s ie ­
bie (cn t o  n a y t s u r o wszey odpow iedzi A iak wnosić  
o a leży . że takowem i medalami mało zosta ło  fnena 
grodzonych  z woyskowy^cb, przeto  na przedstaw ie­
nie do tych  m e d a l ó w ,  naznacza się termin d o  i g o  
ty lk o  marca teraźnieyszegy 18x8 roku; po upłynie-  
taiu zaś tego  term inu, nikt ju ż  uie będzie miał pra-

j e g o  m. i ą tk u  g d z i e k o l w i e k  i u k e g o b ą d ź  1 i . i ydu iący ia  
p o - z i u t i w a n ą  t ę i z i e  T i k o w e  i s w i s d c z e n i e  \ i i i j  p r o t o n  
d-o Sądu Z i e m t l o e g o  W o l k o w - e s l n e g o  dl» t r z y k r o t n e ­
g o  u m ie sz cz en ia  w Ga ze c i e  Kuryera L i t e w s k i e g "  poduiąc  
pedpisuię- ,  U  t e g o  o ś w i a d c z e n i a  p o d p i s  z a - o - z ą c e g o  t  k  
w y f i ż o r i y :  L e o n  M a ie w ic z  Ko m or n i k  Gran.  P t t u  Ko r? n .

g i  / , l emakie Pr tu  W o lk - ^ w y s k i eg o  w p i a a j e  a z n i c h  i t e n  
w y p i *  t i i z ę d o w n i e  w  tymże  cz as i e  w y d a n v  s t ron ie -

Z g o d n o ś ć  z Ks ięgami  zaświad-  za F r a n c i s z e k  Pawf; 
c k i  Z i e m  P t t u W o l f e o w R e j e n t .

W y j e ż d ż a j ą  z a  g r a n i c ę
(O g ła sza  się po raz p ierw szy ).

Do kraju Saksońskiego W ileński M ieszczanin , Ze- 
l ik  Dawidowicz Frydberg.

O s t r z e ż e n i e .
W  drugim dodatku d zis ie jszym  omyłka N r  i 4 czy­

tać należy j  7 ,  i  w dacie , zamiast czytać należy  
lutego.


